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Na L eśnej...

przed uroczystością praca wre. Do grona ludzi dobrej woli dołączy! 
przewodniczący Rady Rodziców, Tadeusz Ida, który z ekipą firmy 
żony odmalował front szkoły, i wyłożył schody wejściowe płytkami.

N a zajęcia w -f z niecierpliw ością oczekują uczniowie.
- To przyjem ność ćw iczyć w tej sali - m ówi M ichał.
- Teraz to  dopiero dosta jem y wycisk  /W ojtek/
- Nie m ogę doczekać się turnieju  „Pluszow ego M isia"  w naszej 
sali /Tom ek/

III Wojewódzki Turniej Kręglarski 
„Sprawni Razem" N  X  \  X  \



AKTUALNOŚCI

Wiosenne rajdySPROSTOWANIE
W poprzednim numerze „WS” opubliko­
waliśmy informacją na temat toczącego się 
procesu o „zlecenie zabójstwa”. Tymcza­
sem sprawa dotyczy zlecenia pobicia.
O zmianą klasyfikacji czynu (o której pi­
sały „WS”) wnosił prokurator. Rozprawa, 
która odbyła sią w ubiegłym miesiącu, nie 
była pierwsza.
Za zam ieszczenie błądnej inform acji
- przepraszamy. re(J

S praw n i R azem
31 marca br. na torach kręgielni Rz.K.K „9” 
odbył sią III Wojewódzki Turniej Kręglar- 
ski „Sprawni Razem". Do Wronek przyje­
chały reprezentacje uczniów szkół specjal­
nych z Piły, Rogoźna, Gąbic, Szamotuł, Po­
znania. Gospodarzem i organizatorem impre­
zy byli - wroniecka „Jedynka” i klub kręglar- 
ski. Uroczystego otwarcia dokonał przewod­
niczący Rady MiG - Leszek Bartol w asyście 
prezesa klubu Wojciecha Kudlińskiego. 
Zawody prow adził w ieceprezes k lubu 
Roman Bączkiewicz, a pierwszy rzut roz­
poczynający sportow e zm agania oddał 
Krzysiu Kijek (zdj.4).
Wiele emocji wśród zawodników wyzwa­
lała rywalizacja, a każdy celny rzut wy­
w o ływ ał okrzyk i rad o śc i. W idow nia 
oklaskami nagradzała startujących. Zawod­
nikom kibicowali także: wiceburmistrz Sta­
nisław Żołądkowski, prezes Towarzystwa 
Społeczno - Sportowego „Sprawni Razem” 
Aleksandra Błażejewska, wizytator Kura­
torium Oświaty Małgorzata Czaplińska. 
Klasyfikacja indywidualna prowadzona była w 
trzech kategoriach. Na podium stanęli: - w ka­
tegorii dziewcząt i chłopców klas V-VI (zdj.3): 
1. R obert M ałolepszy (Wronki), 2. Rafał 
Michalak (Poznań), 3. Jarosław Szymań­
ski (Piła)
- w kat. dziewcząt kl. VIII (zdj.2):
1. M a łg o rza ta  B om belczyk  (W ronki), 
Bernadeta Schroeder (R ogoźno), Ilona 
Zielińska (Gębice);
- w kat. chłopców kl. VIII (zdj. 1):
1. Błażej Socha (Wronki), 2. Damian Ma­
ciąg (Piła), 3. Przemysław Braciszewski 
(Szamotuły);
Drużynowo zwyciężyła reprezentacja SP-1 
W ronki. Kolejne miejsca zajęły: Piła (SP- 
10), Rogoźno (SP-3), Szamotuły (ZSS), 
Poznań (SP-102), Gębice.
Nagród było sporo więc obdarowano nimi 
w szystk ich  uczestn ików , szczeg ó ln ie  
cennymi zwycięskie drużyny.
Za pracę na rzecz n iepełnospraw nych  
p.prezes Błażejewska wręczyła listy gra­
tulacyjne i statuetki organizatorom  tur­
nieju: dyr. SP-1, Bożenie Chruściel i Woj­
ciechowi Kudlińskiemu. „  „

PTTK W inogrady -  Piątkowo im. Fran­
ciszka Jaśkowiaka w Poznaniu było orga­
nizatorem rajdu pt. „Topienie Marzanny” . 
O dby ł s ię  w d n iach  25 -  26 m arca 
2000 roku, z udziałem około stu uczestni­
ków w bardzo różnym wieku. Koordyna­
torem imprezy był E d w ard  Poniew ski, 
autor konkursów o Wronkach i Poznaniu. 
Metę rajdu zlokalizowano na terenie Szkoły 
Podstawowej nr 3, dzięki uprzejmości pań 
Jolenty Ostrowskiej - dyrektor placówki 
i pani Katarzyny Lutomskiej -  kierownicz­
ki stołówki. Nocleg w Rzecinie zorganizo­
wał sołtys pan Stanisław Kowalski z po­
mocą „Chęchaczy”. Uczestnicy poza pro­
gramem mieli też w niedzielę możliwość 
zwiedzenia wronieckiego Muzeum Regio­
nalnego oraz stadionu „Arniki”. Na mecie 
oprócz konkursów  czekała pyszna (jak 
mówili) grochówka.

Cz. K.

26 marca odbył się rajd na powitanie w io­
sny z m etą w Ostrorogu, zorganizowany 
przez SKKT -  PTTK Ostroróg (oddział 
Szamotuły). Gminę Wronki reprezentowała 
39-osobowa grupa rajdowców (pieszych 
i rowerowych) z SP w Nowej Wsi. Oznaki 
wiosny spotykali na każdym kroku -  śpie­
wające w górze ptaki, kwitnące nieśmiało 
jeszcze kwiatki. Na miejscu okazało się, że 
10 km marszu nie poszło na marne. Na gra­
nicy Ostroroga rajdowców powitali m ło­
dzi gospodarze, którzy oprowadzili gości 
po mieście. Na mecie czekały też na uczest­
ników wspaniała grochówka i odznaki raj­
dowe oraz gry, zabawy i konkursy. N aj­
ciekaw szy był konkurs na najw iększy

W piątkowym meczu z Widzewem Łódź na 
pewno nie wystąpi Paweł Kryszałowicz. 
Wroniecki napastnik pauzować będzie bo­
wiem za żółte kartki. Kolegom z drużyny nie 
pomogą także Tomasz Dawidowski, Mariusz 
Kukiełka i Paweł Pęczak. „Dawid” w ponie­
działek (3 marca) był operowany, treningi naj-

Do jazdy zbędne 
prawo jazdy?

W środę (29 marca) zatrzym ano kierow ­
cę hondy c iv ic , jad ąceg o  bez u p raw ­
nień. Delikwent (wroniecki piłkarz) miał 
w cześniej zabrane praw o jazdy  przez 
w roniecką policję za kierow anie po pi­
janem u. Bezm yślny kierow ca w idocz­
nie w ogóle się  tym  n ie p rze jm ow ał. 
Przed „w padką” w środę zaliczy ł b o ­
wiem  jeszcze jed n ą  -  został zatrzym a­
ny przez funkcjonariuszy Kom endy Po­
wiatowej Policji w Szam otułach.

A H

tram pek opiekuna. Grupa nowowiejskich 
łazików okazała się ilościowo największą 
i dostała za to nagrodę. Obecna na mecie 
pani dyrektor Jadwiga Michalak załapała 
się również na nagrodę - za najbardziej 
n ie typow e obuw ie rajdow e. Do dom u 
w szyscy w rócili z rodzicam i, którzy po 
nich przyjechali. Uczestnicy rajdu dziękują 
swoim opiekunom Paniom Danucie N o­
wak i Urszuli Stróżynie oraz Panu Krzysz­
tofowi Migale za dobrą atmosferę i humor.

(Z  relacji uczestników)

W iosny (jak zwykle w Chojnie) szukali 
„Chęchacze” przez trzy dni marca (17-19) 
pod w odzą Zenka  i Emilki. Dzięki uprzej­
m ości panów  Jana Jankow skiego i Ed­
munda Piaska zakotwiczyli znów w Domu 
Kultury. Tradycyjnie w wyjeździe pomo­
gli rodzice harcerzy, tym razem panowie - 
K rzysztof Jessa i Piotr Kaszny ze swoimi 
busam i.

Każdy biwak to nauka i zabawa jednocze­
śnie. Tym razem „Chęchacze” szkolili się 
w terenoznawstwie (z Groszkiem), sama­
rytance (z M arytną Jessą), szyfrach i al­
fabecie M orse«a (z Zenkiem ) oraz telefo­
nach polowych (z Adamem Nogajem) i al­
fabecie  cho rąg iew kow ym  (z A dam em  
i Emilką). Nauczyli się też nowych piose­
nek, przetarli nowe szlaki, odwiedzili swo­
je  drzewa -  dąb i lipę i rozpalili ognisko.
Po tygodniu do Kłodziska na trzy dni zje­
chała reszta „Chęchaczy” - „tarzy” i zu­
chy pod op ieką H amulca, M ychy i Bi- 
niolka. Oni też szukali wiosny, ale czy 
znaleźli, nie wiem, może sami napiszą.

Z en ek

praw dopodobniej wznowi po dziesięciu 
dniach. Kukiełka miał usuniętą łękotkę, trenu­
je  od poniedziałku, w meczu nie zagra jednak 
prędzej niż za dwa tygodnie. Na dłuższy roz­
brat z piłką zanosi się u Pęczaka, który ma 
poważną kontuzję kolana. 

____________________________________ AH

Z a p r o s z e n i e
N aw iązu jąc  do postanow ień  W alnego 
Z e b ra n ia  T M Z W  p ra g n ę  za p ro s ić  
w szystk ich  do udziału  w pracy sekcji 
historycznej i krajoznaw czej. Spotkanie 
organizacy jne obu sekcji odbędzie się 
12 kw ietn ia 2000 (środa) o godz. 18.oo 
w Sali Rycerskiej Muzeum Regionalnego 
we Wronkach. W planie zebrania: ustale­
nie sk ładu poszczególnych sekcji oraz 
planu pracy i harm onogram u spotkań.

Zapraszamy do udziału również osoby nie 
będące członkami TMZW.

Grażyna K aźm ierczak  
w iceprezes T M Z W
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SPRAWY SAMORZĄDOWE
c z

31. marca zwołana została nadzwyczajna sesja Rady Miasta i Gminy Wronki, której głównym celem było podjecie uchwały 
w sprawie zwolnienia Zarządu MiG z obowiązku zbycia w drodze przetargu nieruchomości zabudowanych - obiektu hotelu 

i kręgielni z terenem przyległym - Arnice. Radni podjęli uchwałę jednogłośnie.

Czy będzie kręgielnia w e W ronkach?
Czy będzie kręgielnia we Wronkach?
Gdy 14. grudnia ubiegłego roku Rada podej­
mowała uchwałę o wydzierżawieniu (bez prze­
targu) tegoż komunalnego obiektu Arnice na 25 
lat i zwolnienia z czynszu przez 15 lat (rekom­
pensata nakładów poniesionych na moderni­
zację), padały głosy aby całość sprzedać. 
Jednak kontrahent wówczas takiej oferty samo­
rządowi nie złożył. Nie doszło też na forum Rady 
do spotkania obu zainteresowanych stron. Tak 
naprawdę, to radni nie wiedzieli co dalej z tym 
obiektem i w tym obiekcie będzie. Wiadomo jed­
nak było, że , A  mi ca potrafi” i obiekt, który popa­
dał w minę (tak uzasadniano) przestanie być cię­
żarem dla klubu i samorządu a będzie wizytówką 
miasta. Rzecz oczywista, że zainteresowanie 
Arniki tym obiektem wypływało głównie z jego 
lokalizacji - bliskiego sąsiedztwa stadionu, a więc 
łatwego wkomponowania go (po rozbudowie) w 
kompleks obiektów stadionu. Nie trudno było prze­
widzieć, że wcześniej czy później tak się stanie. 
W sesji nadzwyczajnej wziął udział prezes 
zarządu Aniica Wronki SA, Wojciech Kaszyń­
ski. Zapoznał radnych z koncepcją gruntow­
nej przebudowy hotelu i kręgielni. To będzie 
rzeczywiście piękny obiekt, na którego „mo­
dernizację” planuje się wydać ok. 25 min zło­
tych, ale co ważniejsze - a po raz pierwszy 
zostało powiedziane - ma on służyć nie tylko 
Arnice. Ma być ogólnodostępny. Projekt kon­
cepcyjny prezentował dyrektor Jan Gzyl, mó­
wiąc o jego funkcji. W rozbudowanym obiek­
cie, z charakterystyczną „wystrzałową” rotun­
dą, będzie bistro, pomieszczenia klubowe, sala 
ćwiczeń, siłownia, sauna i inne gabinety odno­
wy biologicznej, sala konferencyjna, elegancka 
restauracja i ponad 50 miejsc noclegowych.
Po prezentacji radni nie mieli wątpliwości co do 
sprzedaży Arnice nieruchomości komunalnej. 
Wątpliwości wywołał problem dalszego bytu krę­

gielni. Podczas tej sesji radni dowiedzieli się (ofi­
cjalnie), że w przejętym przez Arnikę obiekcie nie 
będzie miejsca na kręgielnię. Prezes Kaszyński 
stwierdził, że nie ma możliwości włączenia dzia­
łalności kręgielni do zamierzeń koncepcyjnych 
przyszłego funkcjonowania nowego obiektu. 
Stąd w projekcie uchwały, w wyniku negocja­
cji z Zarządem MiG znalazł się zapis: Jeżeli 
nabywca nieruchomości w wyniku planowa­
nej modernizacji dokona likwidacji istniejącej 
w obiekcie kręgielni, zobowiązany będzie do 
wybudowania na własny koszt takiego obiek­
tu (o parametrach zbliżonych do istniejące­
go), w stanie surowym zamkniętym, w miej­
scu wskazanym przez Zarząd, w terminie 
zbieżnym z terminem zakończenia moderni­
zacji nabytych nieruchomości.
Prezes Kaszyński mówił o wycenie i warto­
ści księgowej (ok. 500 tys.) przejmowanego 
obiektu oraz cenie rynkowej, która wg niego 
powinna być dwa razy wyższa, około (po­
nad) 1 min złotych. Jest gotów dotrzymać 
warunków umowy i postawić budynek, ale 
jak powiedział - będzie to tylko "skorupa". 
Jego zdaniem, samorząd będzie musiał wyło­
żyć znacznie większe pieniądze na jej wypo­
sażenie, jeśli to ma być rzeczywiście nowo­
czesna kręgielnia. Dziś należy budować do­
brze albo wcale.
Radny Jan Hossa stwierdził, że przyszłemu 
właścicielowi nie powinno się narzucać co ma 
robić, skoro samorząd wyraża wolę zbycia 
obiektu. Złożył wniosek o skreślenie wyżej

ZAPOW IADA SIĘ SERIAL...

cytow anego zobow iązan ia  zapisanego 
w uchwale. Uważa, że Rada winna się zasta­
nowić czy budować kręgielnię. Zdaniem rad­
nego są potrzebniejsze inwestycje w gminie. 
Przed głosowaniem klub radnych „Porozumie­
nie” poprosił o przerwę na naradę. Klub (wy­
rocznia) poparł wniosek radnego Hossy i w 
głosowaniu, przy jednym głosie „wstrzymu­
jącym się” zapis o zobowiązaniu Arniki do 
budowy - został usunięty. Najbardziej zasko­
czony tą decyzją był prezes klubu i członek 
Zarządu MiG, Wojciech Kudliński, który 
w końcówce sesji (po wyjściu W. Kaszyń­
skiego) próbował tłumaczyć radnym skutek 
decyzji Rady. W uchwale pozostał zapis
0 zbyciu nieruchomości bez określenia jakich­
kolwiek warunków zbycia, poza tym, że bez 
przetargu. Przyszłość klubu i kręgielni jest 
bliżej nie znana, ale w dużej mierze zależy od 
samorządu gminy.
Na koniec osobista refleksja. Dobrze, że do­
szło do spotkania radnych z Prezesem Arniki, 
szkoda tylko, że tak późno i w trybie nad­
zwyczajnym. Można było uniknąć wcześniej­
szych zbędnych „podchodów”, niedomówień
1 cedzenia informacji. Byłoby też więcej cza­
su na być może lepsze rozwiązanie sprawy 
budowy nowej kręgielni i przyszłości Rze­
mieślniczego Klubu Kręglarskiego „Dziewiąt­
ka”. Szczerość i otwartość powinna cecho­
wać partnerów w działaniach na rzecz roz­
woju naszej gminy, na której nam wszystkim 
podobno zależy.

P. Bugaj

Quo vadis, Rado?
Z ależnie  od rozdz ia łu  p a r y - w  tłok i czy w  gw izdek?!!!

Z PRAC 
STRAŻY 

MIEJSKIEJ

W marcu Straż M iejska przeprowadziła 
łącznie 144 kontrole, w tym: porządko­
wych - 87, z ochrony środowiska - 4, ppoż. 
- 10, drogowych - 43. Ukarano 14 osób na 
sumę 645 zł. Wystosowano 2 upomnienia 
egzekucyjne.
Ustalono i ukarano spraw ców  wyw ozu 
śmieci nad Wartę w okolicach ulicy Garn­
carskiej i w Wartosławiu. Podjęto 6 inter­
wencji wobec właścicieli psów, którzy bez­
trosko puszczali zwierzęta luzem (w jednym 
przypadku doszło do pogryzienia przez psa). 
Jednocześnie zakończone zostało postę­
powanie w sprawie zniszczenia blokady 
przez sprawcę wykroczenia drogowego, 
akt oskarżenia został przesłany do Sądu. 
O tym, że głupota i bezmyślność nie po­
płaca, sprawca przekona się wkrótce. 
Z ainteresow anych inform uję, że Straż 
M iejska posiada urządzenia b lokujące 
koła pojazdów samochodowych.

Komendant Straży M iejskiej Wronek 
Paweł M azurczak

Okres Wielkiego Postu to okres robienia ra­
chunku sumienia i bicia się w piersi. Podobno 
najmniej boli, kiedy bije się w cudze. Nieste­
ty, tak odbieram wymowę artykułów czte­
rech radnych, zamieszczonych w nr 12 i 13 
„WS”.
Jestem w pełni przekonany, że jeżeli wśród 
radnych zrobimy ankietę -  kto popiera hasło 
„NIE! -  miernocie i marazmowi” -  uzyska­
my 24 głosy „za”. Wypadałoby tylko ustalić, 
co kto pod tym hasłem rozumie? Sienkiewi­
czowski Kali łatwo rozróżniał pojęcie grze­
chu i dobrego uczynku.
Po raz pierwszy podpisuję się łącznie z po­
daniem pełnionej funkcji w Radzie. Jestem 
jednym z trzech najbardziej odpowiedzial­
nych za niepowodzenia Rady, ale protestuję 
przeciw umywaniu rąk, zakładaniu wieńców 
laurowych przez niektórych współodpowie­

dzialnych. Sloganów mamy powyżej granic 
przyzwoitości. Na piątkowej nadzwyczaj­
nej sesji Rady daliśmy przykład i rozsądku, 
i spóźnionej oceny sytuacji. Jeżeli przesta­
niemy rozciągać za małą kołdrę i zaczniemy 
działać w kierunku jej powiększenia, to nie 
będziemy wstydzić się przed społeczeń­
stwem za wyniki naszego postępowania. 
„W S” wywołały publiczną dyskusję nad 
przyczynami niezadowolenia naszych wy­
borców. Nigdy nie unikałem wypowiedzi, 
które nic podobały się adwersarzom. Ze 
względu na objętość przewidywanych wy­
stąpień i moje sprawy zawodowe widzę to 
jedynie w cyklu dwutygodniowym. Mam 
nadzieję, że tak jak dotychczas „WS” nie 
odmówi mi swoich łamów.

Z-ca Przewodniczącego RMiG  
Lech Krzyżaniak

Sprostowanie
We wstępie do mojego pisma w sprawie Fundacji, zmieszczonego w nr 13 „W S”, Re­
dakcja podała informacje, których podczas dyskusji na lutowej sesji RMiG nie wypo­
wiedziałem.
Wyraziłem jedynie żal, że minimalny wydatek z budżetu na projekt kładki nie znalazł popar­
cia na posiedzeniu połączonych Komisji Rady. Nic ja  chcę powoływać Fundację, tylko 
zaproponowałem inicjatywę w tej sprawie Radzie. Nie wiązałem też Fundacji z kładką.

.  Lech Krzyżaniak
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TO I OWO
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D z ie je  L u d z k o ś c i
20 marca 2000 roku uczestniczyłam w im­
prezie zorganizowanej przez G im nazjum  
we W ronkach. Rzecz działa się w kinie 
z okazji Dnia Wiosny. Każda klasa miała 
przedstaw ić jedną, w ybraną w cześniej 
epokę z dziejów ludzkości i zilustrować 
w wybrany przez siebie sposób w ciągu 
10 minut.
Klasa I G na scenie zachwyciła publicz­
ność swą żywiołowością. Autorką progra­
mu o epoce p ierw otnej i jednocześn ie  
wychowawczynią tej klasy jest pani Kry­
styna Szychowiak.
Starożytność przybliżyła nam klasa I A, 
którą opiekuje się pani Stanisława Poch. 
Program  bogaty, m ów iący i o G recji, 
i o Egipcie. Niepokonani w moim odczu­
ciu byli Dedal i Ikar.
Kiedy na scenie pojawiły się: pieniek ka­
towski, pręgierz, rycerze, czarownica, wia­
domym stało się, że to mroki średniowie­

cza. Klasa I „i” ze swą wychowaw­
czynią Beatą Pyzik i twórczynią 
tekstu Eweliną Lepszą przybliżyły 
nam tę właśnie epokę.
Następnie wielka orkiestra i z unie­
sieniem zagrała „Cztery pory roku” 
Vivaldiego. To klasa I C wraz z pa­
nią M irosławą Kłos zaprezento­
wała barok. W programie znalazł 
się także fragment „Św iętoszka” 
Moliera.
I H z panią M ałgorzatą Pacholczyk 
pokazała nam oświecenie. Całkiem 
nieźle zabrzmiała V symfonia Be- 
thovena. Kiedy wybrzmiały ostat­
nie nuty, na scenie przy stole za­
siedli do obiadu król S tanisław  
August Poniatowski i elokwent- 
ny ksiądz biskup Krasicki.
Tyle było mi dane obejrzeć na wła­

sne oczy. Kiedy wychodziłam, słyszałam 
muzykę Chopina, a do sceny zbliżali się 
artyści romantycy wraz ze swoją wycho­
w aw czynią panią Babczyńską. Minęłam 
Mickiewicza, Słowackiego (poznałam go 
po kołnierzyku przy koszuli).
M łodą Polskę i krakowską bohemę arty­
styczną miała przybliżyć uczniom klasa 
I B z panią Dorotą Babik.
Po nich szykowali się do występu, pod 
czujnym okiem wychowawczyni pani Bo­
gusławy Kmity, uczniowie z klasy I D hi­
pisi, skini, panki - przedstawiający współ­
czesne czasy.
Szkoda, że nie mogłam obejrzeć występu 
do końca. Sądzę, że zabawa była świetna, 
co wynikało z moich obserwacji. Polecam 
się na przyszłość, jeśli coś przygotujecie, 
gimnazjaliści, zadzwońcie do mnie!

Czarny K ruk

Spotkanie
Zarządów

Już 29 marca, czyli tydzień po walnym ze­
braniu TMZW, nowy Prezes - Ireneusz 
F ow ie zap ro s ił na w spó lne spo tkanie 
wszystkich dotychczasowych i obecnych 
członków Zarządu. Celem spotkania było 
omówienie planu pracy na kadencję. Pre­
zes Fowie poprosił o szczegółowe omó­
wienie propozycji wprowadzonych do pla­
nu przez ustępujący Zarząd. Chciał po­
znać rów nież sytuację finansow ą w no­
wym roku oraz sprawy, które nie zostały 
do końca załatwione przez poprzedników. 
Była to również okazja do podziękowań 
wszystkim , którzy poświęcali swój czas 
tej, społecznej przecież, pracy. Szczegól­
n ie go rące  p o d z ięk o w an ia  n a leż ą  się  
skarbnikowi, panu W ładysław ow i K ału­
ży ń sk iem u , który n ieprzerw anie przez 
26 lat pełnił tę funkcję. Obecnie pozostał 
w Zarządzie, jednak obowiązki (coraz więk­
sze) skarbnika przekazał swej następczy­
ni - G rażynie W aw rzyniak. Podziękowa­
nia otrzymali też były Prezes A lfred Pio­
trow sk i oraz członkowie Zarządu W oj­
ciech  K u d liń sk i ,  M a ria n  R a d o m sk i, 
B ogdan Tom czak. Ten ostatni postano­
wił pracować nadal dla TMZW, jednak 
poza Zarządem. Do jego zadań będzie na­
leżała koordynacja wszystkich spraw fi­
nansowych i m erytorycznych. Szczegól­
ny nacisk Zarząd postanowił położyć na 
u ak ty w n ien ie  sek c ji o raz  naw iązan ie  
współpracy z młodzieżą.

G .K .

PROMOCJA!
KAŻDY ZAKUP

(Jednorazowy, dokonany

C o m p u t e r  systems
przez osobę fizyczną)

BEZPŁ
Z 80 HOTELI W POLSCE, CZECHACH LUB SŁOWACH

> 700 ZŁ -±r- r  BEZPŁATNY 3-DNIOWY POBYT W JEDNYM

> 1500
BEZPŁATNY 7-DNIOWY POBYT W JEDNYM 

Z 80 HOTELI W POLSCE, CZECHACH LUB SŁOWACH

TeleSoft Sp. z o.o. Stare Miasto 36 64-510 Wronki tel. 254 34 59 fax 254 34 69
ZAPRASZAMY: PN.-PT. 8.00-16.00
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Z OŚWIATOWEJ DZIAŁKI

Podobny problem czeka nas w przyszłym roku
- mówi Leszek Biedziak w polemice z nauczycielami w Chojnie

Redakcja „W ronieckich Spraw ”

W odpowiedzi na list nauczycieli klas 
początkowych z Chojna w sprawie zawo­
dów „Pluszowego M isia”, opublikowany 
w Waszej gazecie, pozwalam sobie przy­
toczyć następujące fakty:

1. Dzieci z C hojna zawsze chętnie i pod 
opieką nauczycieli uczestniczyły w różno­
rodnych zaw odach sportow ych o rgani­
zowanych na terenie gminy Wronki, mimo 
że ich szkoła jest stosunkowo m ałą szko­
łą, jeśli chodzi o liczbę dzieci uczęszczają­
cych do niej. Ich wyniki sportowe nie są 
może zbyt wysokie, ale uczestnictwo od 
trzech lat zadowala organizatorów. W tur­
nieju gier i zabaw ruchowych „Pluszowy 
Miś” najmłodsze dzieci z Chojna (klasy 
I -  III) startowały trzy razy. W ubiegłym 
roku reprezentacja Chojna była nieliczna, 
brakowało dzieci w każdej kategorii wie­
kowej.

Należy jasno stwierdzić, że tam, gdzie koń­
czy się zabawa, a zaczyna rywalizacja, 
obowiązują określone reguły. W wyniku 
reformy oświaty doszło do likwidacji Szko­
ły Podstawowej nr 3 we Wronkach (oczy­
wiście tylko w klasach I -  III) i organiza­
torzy stanęli przed problemem, jak  roze­
grać turniej z udziałem 5 szkół. Na zebra­
niu zarządu stwierdzono, że nie ma możli­
wości rozegrania zawodów z 5 zespołami. 
Nie byłoby również sprawiedliwe rozegra­
nie jednego turnieju z udziałem 3 szkół, 
a drugiego -  z udziałem 2 szkół.
Ze względu na m ałą liczbę dzieci w kla­
sach I - I I I  SP Chojno postanowiono (przy 
akceptacji nauczyciela w f z Chojna) roze­
grać jeden turniej z czterema drużynami. 
Z informacji uzyskanych w sekretariacie 
szkoły w Chojnie w ynika, że do klasy 
I uczęszcza 9 dzieci, do klasy II -  10, a do 
III -  16. W turnieju „Pluszowego M isia” 
reprezentacja szkoły składała się z 6 dziew­
czynek i 6 chłopców z każdego poziomu, 
więc szkoła z Chojna nie mogłaby utwo­
rzyć reprezentacji zgodnie z przepisami.

Podobny problem czeka nas w przyszłym 
roku w przypadku turnieju gier i zabaw dla 
starszych dzieci, gdyż w gminie pozosta­
nie tylko 5 szkół podstawowych i jakąkol­
wiek decyzję podejmie ZG SZS, to może 
ona być dla n iektórych n iezrozum iała 
i kontrowersyjna.

W związku z powyższym  z przykrością 
stwierdzam, że w zawodach „Pluszowego 
Misia” dzieci z Chojna nie mogły wystar­
tować, że liczę na ich udział w innych 
sportowych imprezach organizow anych 
przez SZS we Wronkach.

6 ---------------------------

2. Spraw ność fizyczna dzieci i młodzieży 
pogarsza się z roku na rok, mówią o tym 
media, badania naukowe, testy, światowe 
autorytety na konferencjach m etodycz­
nych. P rzyczyn tego stanu rzeczy je s t 
dużo więcej, niż wymieniłem. Po wielo­
kropku można jeszcze dodać: brak zajęć 
pozalekcyjnych, złe odżywianie, brak wy­
kwalifikowanej kadry, styl życia dzieci, ich 
brak zaangażowania, telewizja, gry kom­
puterowe i wiele innych „pseudoatrakcji” 
odciągających dzieci i młodzież od zajęć 
sportowych. Zadaniem  nadrzędnym  na­
uczycieli w ychow ania fizycznego je s t 
w szechstronny rozwój sprawności fizycz­
nej młodego człowieka.

Jako nauczyciel szkoły ponadpodstawo­
wej, do której trafiają uczniowie różnych 
szkół z okolic Wronek, m uszę dokonać 
oceny spraw ności fizycznej m łodzieży 
i ich zaangażowania. We wszystkich szko­
łach obowiązują programy nauczania do 
każdego przedmiotu (również do wycho­
wania fizycznego), w których zawarte są 
pewne podstawy. Na lekcjach wychowa­
nia fizycznego, w ciągu ośmiu lat szkoły, 
uczniow ie powinni nauczyć się podsta­
wowych elem entów gim nastyki, lekkiej 
atletyki, piłki koszykowej, piłki ręcznej, 
siatkówki i piłki nożnej, bo to są najważ­
niejsze działy programu. W szkole ponad­
podstawowej następuje dalszy etap szko­
lenia sportowego -  doskonalenie techni­
ki, nauka bardziej skomplikowanych ćwi­
czeń, ćwiczenia taktyczne, nauka sędzio­
wania itp.
Obserwując m łodzież przychodzącą we 
wrześniu każdego roku do szkoły, w któ­
rej pracuję, mogę stwierdzić, że realizacja 
ww. działów pozostawia wiele do życze­
nia. Wielu z tych młodych ludzi nie zna 
podstawowych elem entów techniki nie­
których dyscyplin sportowych, co kom ­
plikuje dalszą pracę w szkole średniej.

Również jako jeden z rodziców mam pra­
wo dom agać się, aby w szystk ie dzieci 
opanow ały  p odstaw y  p rog ram ow e ze 
w szystk ich  przedm iotów , a w ięc także 
z w ychow ania fizycznego. Dzięki temu 
nasze dzieci będą mądrzejsze, zdrowsze 
i bardziej sprawne fizycznie.

3. Kondycja Szkolnego Związku Sporto­
wego we Wronkach jest, jak do tej pory, 
dobra, mimo zaangażowania w pracy nie­
wielu nauczycieli. W ciągu całego roku 
organizujem y wiele imprez sportowych, 
mamy poparcie radnych i wsparcie finan­
sowe samorządu. Niektórzy nauczyciele 
nie włączają się do organizacji zawodów 
i myślę, że to ich należałoby zapytać, dla­

czego nie chcą pracować w soboty, nie­
dziele i w godzinach popołudniow ych. 
W w ielu  im prezach  przy  rozstaw ian iu  
sp rzę tu , n ag ło śn ien iu , p rzygotow aniu  
sali, boisk itp. pomaga mi młodzież z ZSZ 
nr 2 we Wronkach. Tak się złożyło, że w tur­
nieju „Pluszowego Misia” pomagały trzy 
uczennice z Ostroroga, jedna z Szamotuł, 
sześciu uczniów  z W ronek -  i wszyscy 
zgłosili się dobrowolnie.

W ro n ie c k i SZS w obecnym  sk ład z ie  
rzeczywiście działa czwarty rok, przed­
tem nie było tej organizacji w gminie. Nie 
było również międzyszkolnych zawodów 
sportowych na szczeblu gminy i nie było 
też problemów z tym związanych. Kaden­
cja Zarządu Gminnego kończy się w grud­
niu br. i jest możliwość powrotu do po­
przedniej sytuacji w ronieckiego sportu 
szkolnego.

P.S. Ewentualną dalszą polem ikę proszę 
kierować do niżej podpisanego, a nie tyl­
ko do prasy.

Ze sportowym pozdrowieniem 
Przewodniczący Zarządu Gminnego 

SZS we Wronkach, 
nauczyciel wychowania fizycznego 

ZSZ nr 2 we Wronkach, 
m gr Leszek B iedziak

K R E D Y T Y
G O T Ó W K O W E

do 2 000 PLN 
bez zgody w spółm ałżonka 

do 6-krotnego w ynagrodzenia netto

B E Z  P O R Ę C Z Y C IE L I!
W ymagany m inim alny dochód  
o w ysokości 550 z ł  netto  
W szystkie fo rm a ln o śc i na m iejscu  
N ajn iższe oprocentow anie  -  najszyb­
sze  term iny
O kres sp ła ty do 48 m iesięcy
Kredyt mogą otrzymać:
za trudnien i na um ow ę o pracę,
em eryci i renciści,
ro ln icy p row adzący  działalność
gosp o d a rczą

B ardzo korzystne leasingi

Przyjdź lub zadzwoń:

W ro n k i, ul. P o zn ań sk a  41 
Tel.: (067) 254-21-26 

pn-pt 9.00-17.00
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WPISANI W HISTORIĘ WRONEK

W dniu 23 marca na cmentarzu parafial­
nym we W ronkach koledzy, przyjaciele, 
znajomi pożegnali Andrzeja Pietruchę. 
Wiele osób miało okazję przebywać w je ­
go towarzystwie, wiele dzieci i młodzieży 
korzystało z jego bogatej, systematycznie 
uzupełnianej wiedzy przyrodniczej i z je ­
go dośw iadczeń. Setki, a może tysiące 
godzin spędził w szumiącej kniei, w bliskim 
sąsiedztwie zwierząt. Nigdy nie był obo­
jętny na ich los. Każda zima budziła nie­
pokój, jak przetrwa jego zwierzyna w su­
rowych warunkach. Dbał o pełne magar 
zyny karmy, współpracował ze szkołami, 
zachęcał dzieci do zbierania żołędzi oraz 
kasztanów, a w podziękowaniu zapraszał 
na ciekawe lekcje przy paśnikach, na buch- 
towiskach i w domku myśliwskim w Paka- 
wiu.
Z niespotykaną pasją opow iadał o zw y­
czajach zwierząt, dął w muszlę i naślado­
wał ich głosy, pokazywał trofea, a w tym 
czasie jego żona Urszula z wyjątkową go­
ścinnością przygotowywała ciepły napój 
i częstowała ciastem. Obowiązkowo mu­
siało być ognisko i pieczenie kiełbasek. 
Taki jawił mi się w momencie, gdy stałam 
nad jego mogiłą. Powracały wspomnienia 
z pow itania w iosny na łon ie przyrody, 
z szukania „wielkanocnego zająca” ... 
Żegnam y legendę w ielkopo lsk iego  ło ­
wiectwa, A ndrzeja  P ie truchę  -  m ów ił 
w słowie pożegnalnym  prezes Koła Ło­
wieckiego „W rona”, Wojciech Frasunkie- 
wicz. Urodził się w Belgii, w  1934 roku. 
Za namową Polonii em igracyjnej rodzi­
na Andrzeja pow róciła  w 1946 roku do 
Polski i osiadła na Z iem iach Z achod­
nich. Prawdziwą jednak  ojczyznę znalazł 
kol. Pietrucha dopiero we Wronkach. Tu 
zam ieszka! w 1960 roku i p o d ją ł p racę  
leśnika  u> N adleśn ic tw ie Wronki. Tutaj 
poślub ił Urszulę Skrzypczak. Od w rze­
śn ia  1967 roku do g rudn ia  1983 roku  
pracował w Zakładzie Karnym we Wron­

kach. Jako wzorowy funkcjonariusz wy­
różniany był odznaczeniami państw owy­
mi i resortowymi.
Cale życie kolega Andrzej zw iązany był 
z łowiectwem i tej pasji oddał się szcze­
gólnie aktywnie po przejściu na em ery­
turę.
„ Nie pozwól zginąć przyrodzie " -  to jego  
życiowa dewiza. Od początku pobytu we 
Wronkach A ndrzej P ietrucha zw iązany  
był z Kołem Łowieckim “Wrona". Ponad 
30 lat pełnił w nim odpowiedzialną fu n k ­
cję łowczego, był najaktywniejszym my­
śliwym, zdobywcą wielu trofeów łowiec­
kich, budow niczym  now oczesnego m o­
delu po lskiego  łowiectwa, za co zosta ł 
uhonorowany, raptem rok temu -  tytu­
łem Króla 50-lecia naszego Koła. 
D zia ła ł także na rzecz w ielkopolskiego  
łowiectwa -  budował obiekty łowieckie, 
brał udział w zawodach myśliwskich, za  
co został odznaczony brązowym i srebr­
nym Medalem za Zasługi dla Wielkopol­
skiego Łowiectwa.
B ył w ielkim  spo łeczn ik iem , aktyw nym  
działaczem  na rzecz ochrony o jczystej 
przyrody.

Niech m u knieja wiecznie szumi.
Pan Andrzej przez ostatnie lata chorował, 
przeszedł poważne operacje, ale zawsze 
był pogodny, wydawało się, że pełen wia­
ry. Znosił z pokorą cierpienia i w ierzył, 
że znów będzie polował. Tak też i było nie­
m alże do ostatnich jego  tygodni życia. 
Jeszcze nie tak dawno, wracając z żoną 
z polowania, odwiedził nas w nowej redak­
cji.
Ostatnie wyniki badań i pogarszające sa­
mopoczucie wskazywały na to, że będzie 
musiał przerwać czynne życie myśliwego 
i poddać się kolejnej operacji.
Myśliwy wybrał inną drogę. Oddał ostat­
ni s trz a ł...
Spoczywaj w pokoju.

K rystyna Tomczak

O śro d e k
P ie lęg n ia rsk o  -  Położniczy 

M edycyny  R odzinnej
E L Ż B IE T A  K O SM A L A

ul. Partyzantów 7 
teł. (067)254 21 85 
kom. 0602 73 73 80;

0602 73 86 16
Informujemy, że nadal przyjmujemy 

deklaracje na wybórpielęgniarki 
i położnej środowiskowo-rodzinnej 

Oferujemy:
- zastrzyki wykonywanie naszym sprzętem 
realizujemy zlecenia od wszystkich le­
karzy> (rodzinnych i prywatnych),
- zakładanie kroplówek w  domu pacjenta,
- badanie poziomu cukru,.
- pomiary ciśnienia i tętna,
- zakładanie baniek bezogniowych,
- inhalacje,
- wymianę cewnika oraz inne zabiegi pie­
lęgniarskie (np. wyjmowanie szwów po 
zabiegu w  domu pacjenta itp.),
- stałą i systematyczną opiekę pielęgniar­
ską nad przewlekle i obłożnie chorymi,
- pomoc w  realizacji recept osobom star­
szym i niepełnosprawnym.

Ponadto oferujemy:
- pomiary tętna płodu u kobiet,
- opiekę nad kobietami w  okresie przed- 
i poporodowym,
- opiekę nad noworodkami,
- opiekę nad pacjentkami przed i po zabie­
gach ginekologicznych,
- indywidualną naukę samobadania piersi.

W szystkie usługi w ykonujem y  
bezpłatnie

(w ramach umowy z Kasą Chorych).
D o pacjenta  d ojeżd żam y w łasn ym  
środkiem transportu.
Współpracujemy ze wszystkimi lekarza­
mi rodzinnymi.
Utrzymujemy stałą współpracę z M iej­
sko -  Gminnym Ośrodkiem Pom ocy  
Społecznej.
Bezpłatnie wypożyczam y sprzęt do pie­
lęgnacji obłożnie chorego w  domu. 
Świadczeń udzielają wykwalifikowane 
pielęgniarki środowiskowo -  rodzinne: 

Kosmala Elżbieta (Wartosław nr 73) 
Gorąca Elżbieta (ul. Nadbrzeżna 51) 

Jasionowska Lucyna (ul. Wiosenna 10) 
Kukula Aneta (Os. Borek 2 c/3) 

W ojciechowska Małgorzata 
(Os. Słowiańskie 6 b /11) 

oraz położna środowiskowo -  rodzinna 
Rogalska Elżbieta (zam. Os. Borek 5 i/5)

Jeże li k to ś  z osób starszych chce, 
Żeby p ie lęg n ia rka  środow iskow a  

(przy okazji) zaw itała do pacjen ta  
- p r o s i  się o w cześniejszą  te le fo ­

n iczną  in form ację.
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SPOJRZENIA

Na zdrowie

Leczenie stresem
Nie ma rzeczy bardziej szkodliwej dla zdro­
wia społeczeństwa, jak  rozpowszechnia­
nie nienaukowych i defetystycznych teo­
rii, jakoby stres szkodził, a nawet powo­
dował liczne choroby (nazwane eleganc­
ko i dwuznacznie „cywilizacyjnymi”).
Najpierw ustalmy, co to jest stres. Zacy­
tują określenie ze s. 485 fundamentalne­
go akadem ickiego podręcznika psycho­
logii Philipa G. Zimbardo “Psychologia 
i życie” (PWN, Warszawa 1999):
„Stres jest to zespół specyficznych i nie­
specyficznych (ogólnych) reakcji organi­
zmu na zdarzenia bodźcowe, które zakłó­
cają jego równowagę i wystawiają na po­
ważną próbę lub przekraczają jego zdol­
ność radzenia sobie.”
Zim bardo zw raca uwagę, że gdyby nie 
stres, to nasz gatunek nadal huśtałby się 
na palmach i doskonalił w obieraniu ba­
nanów. Życie bez stresu nie staw iałoby 
żadnych wyzwań, żadnych trudności do 
pokonania, żadnych nowych obszarów do 
zdobycia, żadnego powodu do rozw ija­
nia inteligencji ezy doskonalenia zdolno­
ści.
Doprawdy, przerażająca jest wizja życia 
bez stresu. Brrr. Aż chciałoby się zaosz­
czędzić Czytelnikowi tego hmmm - stresu. 
Tak, życie bez stresu - to dopiero byłby 
stres. Bowiem stres jest nieodłączną czę­
ścią życia. Jest potrzebny dla istnienia, 
dla zdrowia. Jest więc leczniczy.
W szystkie ważne wydarzenia (tłumaczy 
Zimbardo) wiążą się ze stresem. Bardzo 
silny stres przeżywamy, przychodząc na 
świat, kolejne stresy w iążą się z pójściem 
do przedszkola, do szkoły, na studia, stre­
sem jest małżeństwo (że nie wspomnę, jak 
przerażającym stresem jest noc poślubna 
- to akurat Zimbardo dyskretnie przemil­
cza), narodziny własnych dzieci, zmiana 
pracy, awans, romans, rozwód, wreszcie 
własna śmierć. Czyli wszelkie zmiany sy­
tuacji życiowej powodują stres. 
Dobroczynne dla zdrowia działanie naro­
dzin jest być może bardziej oczywiste niż 
pójścia do szkoły, a nawet m ałżeństwa; 
a na pewno bardziej oczywiste od śmier­
ci. Chociaż dlaczego? Nic bardziej zdro­
wego od śmierci. Ona gwarantuje, że już 
więcej nie zachorujemy.
W jakże zdrowych czasach żyjemy! Prze­
dziwne funkcjonowanie reform y służby 
zdrowia to nic innego jak leczenie stre­
sem. A informacje o gigantycznych od­
prawach pewnych urzędników, o policjan­
tach kradnących sam ochody, podw yż­
kach dla nauczycieli? Lecznicze!
Jednak prawdziwy balsam na nasze dole­
gliwości dopiero nas czeka. Już słychać 
pierwsze akordy zbliżającej się kampanii 
prezydenckiej.

Z  MAŁA ROZMOWY

-  Czy myślałaś kiedyś o tym, jak  wyglą­
dał twój obiad? -  Mała dziubała widelcem 
mięso na talerzu.
-  Prawie zawsze wiem, jak  wyglądał. Prze­
cież sama wszystko kupuję. Chcesz su­
rówki?
-  Później. -  Mała machnęła widelcem. -  
Ale nie o to mi chodzi... -  ciągnęła upar­
cie. Jak zwykle nie potrafiłam sprostać jej 
wymaganiom intelektualnym.

-  A o co?
-  Jak wyglądał przedtem na przykład ten 
kotlet! -  Mała wbiła widelec w mięso.'
-  Normalnie -  powiedziałam nieco niewy­
raźnie, przełykając
kawałek marchewki, 
i wzruszyłam ramio­
nami. -  Ot, schab.
Z kością. C ałkiem  
świeżutkie mięsko.
Nie smakuje ci?
-  Nie, to nie to... -  Mała była wyraźnie 
zdegustow ana m o ją  tępotą. -  Jeszcze 
wcześniej! Chodzi mi o to, jak  wyglądało 
to mięso, kiedy jeszcze żyło!
Zakrztusiłam się ziemniakiem.
-  A wiesz, Chińczycy oglądają psy, zanim 
wybiorą tego, którego zjedzą.
-  Co? -  Nagły zwrot toku myślenia Małej 
jak zwykle mnie zaskoczył.

-  No! A w Indonezji na ulicach stoją takie 
stragany z robalam i. Do jedzenia. I pa­
trzysz, i wybierasz. Żywe też. -  Małej wró­
cił apetyt. Kotlet znikał z jej talerza w przy­
spieszonym tempie.
-  O brzydliw ość... -  W zdrygnęłam  się 
i odłożyłam widelec. -  Skąd to wiesz?
-  Z telewizji. Taki program jest. O różnych 
częściach świata. A Czukcze przepraszają 
wieloryba, zanim go zabiją. I dziękują mu. 
Za to, że będzie ich jedzeniem... -  bezlito­
śnie kontynuowała Mała.

-  Ico?

-  I nic. Oni wszyscy są uczciwi -  odpo­
wiedziała Mała z pełną buzią.

-  A my nie?

skich kundelków. To głośno. A cicho - 
kampanie wyborcze jakim ś tam politykom. 
Z pieniędzy, które dzieci zbierały dla zwie­
rząt. -  Mała przestała jeść i wymachiwała 
widelcem  na wszystkie strony. -  W szy­
scy litu ją się nad sparszyw iałym  psem, 
którego zaw leczono do schroniska, bo 
taki biedny, a on tam później zdycha z gło­
du, bo nikt nie pamięta o tych... gettach! 
Aukcje kundelków, akcja „daj dom” Sa- 
bince czy innej Burce, a po ulicach pętają 
się całe zastępy takich Sabinek i nikt się 
nad nimi nie rozczula. Wprost przeciwnie! 
Do tego karakułowe futro jest be, a cielę­
cina w restauracji -  cudowna! -  No! -  

Mała sapnęła i wró­
ciła do jedzenia. -  
To co? Chciałabyś 
obejrzeć tę świnkę? 
-  D ziec iak  pode- 
tkną ł m i pod nos 
widelec z ostatnim 

kawałkiem schaboszczaka.

-  Raczej nie... -  Obiad przestał mi smako­
wać.
-  A dlaczego? -  Mała była bezwzględna.
-  Bo nie! -  Czułam, że brakuje mi argu­
mentów. -  Bo... wystarczy mi, że widzę 
m ięso , k tóre kupuję. 1 m am  pew ność, 
że ktoś je  przebadał, że nie grozi mi tasie­
miec ani nic innego.
-  Znaczy ty też... -  Mała pokiwała głową 
nad prawie pustym talerzem.
-  Co -  ja  też? -  Zirytowała mnie lekko.
-  Umywasz ręce— wyszeptała Mała w stro­
nę surówki. -  Oszukujesz...
-  Chyba przesadziłaś! -  obruszyłam się. 
Nóż z hałasem wylądował pod stołem.
-  Nie. W szyscy oszukują. Siebie oszuku­
ją. Raz do roku urządzamy huczne sprzą­
tanie świata, a codziennie w sklepie po­
zwalam y pakować sobie wszystko w te 
foliowe torebki. Schabowy, który miał imię, 
już tak nie smakuje... Lepiej myśleć, żejed- 
no z drugim -  Mała postukała widelcem 
w talerz - nie ma nic wspólnego... Napraw­
dę uczciwsze jest oglądanie ofiary przed 
obiadem...

(am)-  Jasne, że nie! Sama zobacz: Taka jedna

Przepraszam\ 
źe  cię zjadam..

8
Klemens Stróżyński
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Piłka nożna. III liga

Emocjonujące derby
Bardzo interesujące widowisko stworzyły w niedzielę na boisku w Popowie Amica II 
Wronki i Obra Kościan. W derbach Wielkopolski po zaciętym pojedynku zwyciężyli 
wronczanie.
Niedzielny pojedynek zgrom adził sporo 
kibiców, do Popowa przybyli nawet fani 
z Kościana. Już w 6. minucie pierwszą groź­
ną akcję przeprowadzili goście. Szybka 
kontra Obry mogłaby zakończyć się bram­
ką, gdyby nie dosk o n a ła  in te rw encja  
Macieja Mielcarza. W 23. minucie skład­
ną akcję przeprowadziła Amica, do Grze­
gorza Króla podawał Maxwel! Kału, „Kró­
lik” strzałem z 6 metrów pokonał bramka­
rza gości. Dwie minuty później zagapili się 
obrońcy Obry - moment zawahania wy­
korzystał Kału, który odważnie wjechał w 
pole karne i po raz drugi zmusił kościań­
skiego golkipera do kapitulacji. W 37. mi­
nucie w polu karnym sfaulowany został 
Tom asz Lew andow ski. Poszkodow any 
sam wymierzył sprawiedliwość, podwyż­
szając na 3:0. Po utracie bramki goście nie 
chcieli wznowić gry, uważali bowiem, że 
przed faulem sędzia w inien odgwizdać 
spalonego.

W n iedzie lnym  spo tkan iu  w d rużynie 
Wróblewskiej od pierwszych minut zagra­
ła trójka nowych zaw odników : M ichał 
Okoń, Michał Kaczmarek oraz Krzysztof 
Anioł. Okoń przejął dodatkowo obowiąz­
ki trenera (asystuje mu Przemysław Bie- 
dziak), Anioł stanął między słupkami, Kacz­
marek wystąpił w roli obrońcy kryjącego. 
Mecz dla Czarnych zaczął się pechowo. 
Promień Opalenica w 3. minucie objął bo­
wiem prowadzenie. Kwadrans później pa­
dło wyrównanie, bramkę z główki strzelił 
Maciej Rykowski. Po zdobytym golu Czar­
ni mieli przewagę. Niestety, nie potrafili 
udokumentować jej zdobyciem gola. Sztu­
ka ta zaś udała s ię  g o sp o d a rzo m  -

Nowym nie udało się podtrzymać zwycię­
skiej passy. Zespół z Nowej Wsi przegrał 
wyjazdowe spotkanie z LZS Baborówko 
3:5 (1:3). -  Zagraliśmy lepszy mecz niż 
z Biedruskiem, a jednak przegraliśm y -  
powiedział nam prezes Nowych, Tomasz 
Rżysko. Piłkarze z Nowej Wsi zagrali bez 
czołowego golkipera, szwankowała obro-

Druga odsłona była bardziej emocjonują­
ca. W 53. minucie sytuację sam na sam 
zmarnował Rafał Andraszak. Sześć minut 
później Mariusz Więcek sfaulował w polu 
karnym Arniki Tomasza Parzego. Pewnym 
egzekutorem jedenastki był Sławomir Ja- 
nowicz. W 72. minucie Obra przeprowa­
dziła szybką kontrę i po celnym strzale 
Tom asza Paw laka by ło  ju ż  ty lko  3:2. 
W 80. minucie Konstantin Panin trafił pił­
ką w poprzeczkę. Osiem m inut później 
było już  lepiej. Ukrainiec dośrodkowa! 
z lewej strony boiska, skrzydło ładnie za­
m knął Ł ukasz B ednarek  (deb iu tu jący  
w III lidze) i strzałem z najbliżej odległości 
ustalił wynik spotkania.
Amica II Wronki zasłużenie pokonała Obrę 
Kościan 4:2.
Zespół wroniecki po 21. kolejce spotkań 
III ligi ma na koncie 37 pkt. i zajmuje trze­
cie miejsce w tabeli.

w 43. minucie Promień ponownie wyszedł 
na prowadzenie. Bramka „do szatni” nie 
załamała wróblewian, goście usilnie dą­
żyli do zmiany niekorzystnego rezultatu. 
-  M ożna było wygrać, zm arnow aliśm y 
jednak pięć „setek” -  powiedział „Wro- 
nieckim Sprawom” prezes Czarnych, Wie­
sław Chojan. Okazji do zdobycia gola nie 
marnowali piłkarze z Opalenicy. W 83. mi­
nucie gospodarze  podw yższy li w ynik  
spotkania. Czarni W róblew o przegrali 
z Promieniem Opalenical :3.
Czarni po 21 meczach m ają na koncie 30 
pkt. i zajmują szóste miejsce w tabeli. Li­
derem jest Obra Zbąszyń (51 pkt.).

na -  tym po części można tłumaczyć utra­
tę aż pięciu goli. Inna sprawa - Nowym 
wciąż brakuje doświadczenia. W 50. minu­
cie goście wyrównali na 3:3 i zamiast zdo­
bywać następne gole, szybko roztrwonili 
cenny dorobek.
Bramki dla Nowych strzelili: Mariusz Rży­
sko, Kamil Rusinek, Marek Michalski.

A H

Piłka nożna. I liga

Remisowo
Arnice Wronki nie udało się wywieźć 
z Płocka kompletu punktów. Wroncza­
nie, grający bez paru podstawowych za­
wodników, dopiero w końcówce poważniej 
zagrozili bramce Petro.
W sobotnim spotkaniu (1 kwietnia) w ze­
spole wronieckim nie mogli zagrać: M a­
riusz Kukiełka, M irosław Siara, Tomasz 
Dawidowski, Paweł Pęczak i Piotr Dubie­
la. Szczególnie brak trzech pierwszych pił­
karzy stanowił spore osłabienie.

Pierw sza połow a należała do płocczan. 
W  4. m inucie wronieccy obrońcy popeł­
nili błąd. W doskonałej sytuacji znalazł się 
Jacek Popek -  na szczęście dla Arniki płoc­
ki piłkarz strzelił niecelnie. -W 25. minucie 
bramkę dla gospodarzy mógł zdobyć Ka­
rol Szamecki. Napastnik Petro wymanew­
rował Stróżyńskiego i uderzył na pustą 
bram kę - p iłka toczyła się jednak  zbyt 
wolno i z linii bramkowej zdołał ją  wybić 
Bartosz Bosacki. W drugiej połowie Ami­
ca zagrała lepiej. W 67. minucie minimal­
nie chybił M arek Zieńczuk. Dwadzieścia 
m inut później doskonałą sytuację zm ar­
nował Paweł Kryszałowicz. W 88. minu­
cie pojedynek sam na sam z Grzegorzem 
Królem wygrał płocki bramkarz. Amica zre­
misowała z Petro Płock 0:0. Po meczu tre­
ner płockiego zespołu, Adam  Topolski 
podał się do dym isji. W ładze Petro nie 
przyjęły jednak jego rezygnacji.
Amica Wronki po 21. kolejce ma na kon­
cie 30 pkt. i zajmuje szóste miejsce w ta­
beli. Liderem I ligi jest Polonia Warszawa, 
która zgromadziła 46 pkt. A H

Liga gminna tenisa stołowego

Wszystko jasne
W niedzielę (2 kwietnia) rozegrano następ­
ną kolejkę spotkań ligi tenisa stołowego. 
D ziew iąte zw ycięstw o z rzędu odniosła 
Warta Wartosław. Tym samym „warciarze” 
na jedną kolejkę przed końcem zapewnili 
sobie mistrzowski tytuł.
Rezultaty spotkań:

Tęcza Chojno -  Warta Wartosław 0:7 (wal­
kower)

Sokół Jasionna -  Płomień Kłodzisko 2:5 

Huragan Stróżki -  Iskra Biezdrowo 0:7 
Tabela

1. Warta Wartosław 9 18 57:6
2. Iskra Biezdrowo 9 14 51:12

3. Płomień Kłodzisko 9 12 40:23

4. Sokół Jasionna 9 8 28:35

5. Huragan Stróżki 9 2 8:55

6. Tęcza Chojno 9 0 5:58
A H
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A H

Piłka nożna. Klasa okręgowa

Debiuty i główki
W wyjazdowym spotkaniu Czarnych Wróblewo z Promieniem Opalenica zagrało aż 
trzech nowych zawodników. Wzmocnienia wróblewian nie zaprocentowały jeszcze 
w pierwszym meczu. Czarni przegrali 1:3, wszystkie zaś bramki padły po strzale 
głową.

A H

Piłka nożna. Poznańska B-klasa

Grali lepiej i przegrali
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SPORT I INNE WYCZYNYcz
Kręglarskie ostatki

Zacięta rywalizacja
Jak co roku RzKK „Dziewiątka” zorganizował rozgrywki Ligi Zakładów Pracy w kręgłar- 
stwie. Do rozgrywek przystąpiło 14 drużyn męskich oraz 3 drużyny żeńskie.
Panowie oddają 60 rzutów, natomiast pa­
nie 40 rzutów do tzw. „pełnych”. Zespoły 
męskie rozgrywają 6 kolejek, natom iast 
kobiety 3 kolejki. W rozgrywkach uczest­
niczy 55 mężczyzn oraz 16 kobiet.

3. Biedziak Leszek (Samorząd Miejski) -  
1297 pkt.
4. Nykiel Jacek (Amica II) -  1285 pkt.
5. Golas Zbigniew (Amica II) -  1275 pkt.
6. Bączkiewicz Roman (Pomet I) -1273  pkt.

K lasyfikacją drużynow a m ężczyzn po 
4 kolejkach:
1. Amica I I -3 8 7 1  pkt.
2. Amica 1 -3 7 1 0  pkt.
3. Pomet I -  3705 pkt.
4. Szczotex I -  3529 pkt.
5. Przeds. Komunalne I -  3430 pkt.
6. Stanmet -  3408 pkt.
7. Samorząd Miejski -  3378 pkt.
8. Pomet II -  3346 pkt.
9. Szczotex II -  3245 pkt.
10. Foto-Błajet -  3197 pkt.
11. Zakł. Doskonal. Zawód. -  3186 pkt.
12. Sukurs -  3005 pkt.
13. Przeds. Komunalne II -  2852 pkt.
14. Franciszkanie -  2411 pkt.
Klasyfikacja indywidualna mężczyzn po 
4 kolejkach (czołowa 61:
1. Machniewski Dariusz (Amica I) -  1317 pkt.
2. Sawala Krzysztof (Amica II) -  1311 pkt.

Klasyfikacja drużynowa kobiet po 2 ko­
lejkach:
1. Pomet -  1023 pkt.
2. Nauczycielki -  989 pkt.
3. Przedsiębiorstwo Komunalne -  766 pkt.
K lasy fik ac ja  indyw idua lna k ob ie t po 
2 kolejkach tnailepsza 61:
1. Konkol Bogumiła (Pomet) -  372 pkt.
2. Kowalska Teresa (Pomet) -  371 pkt.
3. Biedziak Anna (Nauczycielki) -  346 pkt.
4. Błajet Beata (Nauczycielki) -  330 pkt.
5. Kremer Lidia (Nauczycielki) -  294 pkt.
6. Kremer Irena (Przedsiębiorstwo Komu­
nalne) -  293 pkt.
Rywalizacja je s t bardzo zacięta, każdy 
chce uzyskać jak najlepszy wynik. Celem 
organizowanych rozgrywek jest propago­
w anie czynnego  up raw ian ia  rek reacji 
i sportu przez pracowników zakładów pra­
cy i ich rodziny.

Roman Bączkiewicz

Kręglarstwo amatorskie

S i e r a k ó w  l e p s z y
24 marca na kręgielni w Sierakowie zakończyły się rozgrywki Amatorskiej M ię­
dzygminnej Ligi Kręgłarskiej W ronki-Sieraków-Kwilcz.

Uczestnicy 
Międzygminnej 
Ligi Kręgłarskiej

W rozgryw kach sta rtow ały  3 drużyny 
z W ronek oraz po jednej z S ierakow a 
i Kwilcza. Na kręgielniach we Wronkach 
i Sierakowie rozegrano po 2 turnieje. Każ­
dy zawodnik w turnieju oddawał 80 rzu­
tów do tzw. „pełnych” .
Klasyfikacja drużynowa
1. Sieraków -  5264 pkt.
2. Wronki I (Roman Bączkiewicz, Leszek 
Biedziak, Marek Łożyński, Marcin Micha­
lak) -  5111 pkt.
3. Wronki II (Piotr Roszak, Andrzej Ko­

walski, Czesław Konkol, Tadeusz Garcza- 
rek, Lech Mrowiński, Tomasz Michalak) 
-4 7 8 8  pkt.
4. K w ilcz-4 7 6 7  pkt.
5. Wronki III (Adam Błajet, Leszek Woź­
niak, Paweł Konkol, Henryk Kubiak) -  
4677 pkt.
Klasyfikacja indywidualna
1. Wiesław Musiał (Sieraków) -  1795 p k t.,
2. Jerzy Cześnin (Sieraków) -  1726 pkt.
3. Roman Bączkiewicz (Wronki I) -  1717 pkt.
4. Marek Łożyński (Wronki I) -  1698 pkt. 

5 .M arc in  M ich a lak  
(Wronki I) -  1693 pkt.

Każdy z zawodników 
otrzymał pam iątkowy 
dyplom oraz statuetką. 
O rg a n iz a to ram i lig i 
byli Roman Bączkie­
w icz  o raz  W iesław  
Musiał. Ideą zorgani­
zowania ligi było pro­
pagow anie czynnego 
upraw ian ia rekreacji 
i sportu.

R. Bączkiewicz
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W łam an ie  do piw nicy
W poniedziałek (27 marca) przyjęto zgło­
szenie o włamaniu do piwnicy na osiedlu 
Borek. Łupem złodzieja padły dwie wier­
tarki oraz przycinarka szybko tnąca.

P ijan y  k ierow ca
Tego sam ego dnia (27 m arca) na ulicy 
Leśnej f ia t  125p zderzył się z volkswage- 
nem golfem. Kierowca dużego fia ta  miał 
2,58 prom. Na sprawcą zostanie nałożony 
sądowny zakaz kierowaniem pojazdem.

K o m u  to się p rz y d a ?
We wtorek (28 marca) przyjęto zgłoszenie
0 kradzieży wzmacniacza szerokopasmo­
wego „Vector” ze skrzynki rozdzielczej te­
lewizji kablowej „AZART” na ulicy Po­
w stańców  W lkp. [Specjalistyczne urzą­
dzenie przyda  się pew nie jak iem uś nie­
uczciwemu majsterkowiczowi na części.]

P ob ił ek sm ałżonkę
W środą (29 marca) po południu poinfor­
mowano policją o pobiciu kobiety przez 
jej dawnego mąża. Na miejsce zdarzenia 
udał sią patrol policji. Do pobitej kobiety 
wezwano pogotowie. N ietrzeźwy awan­
turnik trafił do Izby W ytrzeźwień w Po­
znaniu.

W S K i w cenie?
W piątek (31 marca) mieszkaniec Wronek 
zgłosił kradzież motoru WSK 125. Pojazd 
zaparkowany był przy ulicy Powstańców 
Wlkp, tuż obok domu.

O dzyskano  skradziony  sam ochód
W sobotą (1 kwietnia), dzięki informacji 
uzyskanej przez jednego  z wronieckich 
policjantów, odzyskano samochód BM W  
-  skradziony w Poznaniu. Pojazd przecho­
w yw any był na terenie gm iny Wronki 
w budynku gospodarczym .

Bo ta ta  k u p ił
Tego samego dnia zatrzymano nieletnie­
go, który przewoził bez kasku motorowe­
rem ogar swojego kolegą. Młodzian nie 
posiadał uprawnień do kierowania, pojazd 
nie został przerejestrowany, nie opłacono 
również składki OC. Motorower kupił ma­
łolatowi ojciec. Konsekwencje „zakupu” 
poniesie tak ojciec, jak  i syn.

O k ra d z io n o  malucha
1 kwietnia przyjęto zgłoszenie o kradzie­
ży kół i radiom agnetofonu z samochodu 

f ia t  I26p. Pojazd był zaparkowany przy 
dworcu PKP.

A H

[Opracowano na podstawie informacji udzie­
lonych przez zastępcę komendanta KP 
we Wronkach, asp. sztab. Wojciecha Warosia]
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INFORMACJE —|

D Y Ż U R  A P T E K I
P r z y c h o d n ia , teł.: 254 14 65

SOBOTA -1.04.2000 - 19.00 - 20.00

NIEDZIELA - 2.04.2000 - 10.00 - 12.00 i 19.00 - 20.00

Kino „Gniazda”
te /.: 2 5 4  0 2  2 0

Data/godz.: Tytuł: P rod ./od la t
6 .0 4 -  9.04/18.00,20.00 PRAWO OJCA U SA /15
10 .04 - 13.04/18.00,20.00 PIEKIELNA GŁĘBIA U SA /15

W soboty kino nieczynne.

3 .

BIBLIOTEKA Publiczna
ul. S zko lna  2, tel.: 254 06 17

otwarta: od pn. - pt. w godz.: 10.00-18.00 
z wyjątkiem wtorku - do godz. 14.00

MUZEUM REGIONALNE
ul. Szkolna 2, tel.: 254 0617

Czynne: wtorki, czwartki, soboty -  od 10.00 do 14.00
środy, piątki -  od 14.00 do 18.00

Grupy młodzieży szkolnej prosimy wcześniej anonsować telefonicznie.

W Sali R ycersk ie j Klub Alternative
czynny od pon.-sob. (z wyjątkiem środy) od 17.00-21.00

OFERTY PRACY
Pow iatow y U rząd  Pracy  

Szam otuły, tel.: (061) 29 20 299

K A ŹM IERZ -510
- traktorzysta,
- elektryk z uprawnieniami do 
1 KW,
- inżynier - elektryk,
- oborowy z 2-letnią praktyką 
SIERA K Ó W  -512

cukiernik; po wojsku, praca 
w Sierakowie, możliwość za­
kwaterowania
W AŁCZ - 514

- konsultant do spraw sprze­
daży; praca na terenie Pozna­
nia, Szam otuł i okolic, w y­
kształcenie średnie lub wyższe 
ro ln icze , zna jom ość  rynku  
drobiu i trzody, wiek do 35 lat,

samochód służbowy + telefon 
komórkowy

PNIEW Y  -515

- stolarz budowlany; po woj­
sku, z praktyką 
W R O N K I -516

- serw isant urządzeń kompu­
terow ych  i fiskalnych ; w y­
kształcenie średnie techniczne 
(m oże być do przyuczenia), 
praca w terenie, zwrot za do­
jazdy

POZNAŃ -5 1 7

- agent ubezpieczeniowy; wy­
kształcenie średnie, dyspozy- 
cyjny, komunikatywny, umo­
wa o pracę na 1/10 etetu

W ykłady
organizow ane przez

O środek Pielęgniarsko -  Położniczy M edycyny Rodzinnej
E L Ż B IE T A  K O S M A L A

na tem at:

„Profilaktyka nowotworów u kobiet 
i mężczyzn”

prowadzi Lekarz Specjalista Onkolog
G ra ż y n a  B ąk

z W ielkopolskiego Szpitala Onkologicznego w  Poznaniu

15 k w ie tn ia  2000 r. godz. 12.00
Sala K onferencyjna P.P.M. „PO M ET - 2” Wronki 

ul. Partyzantów  5

„Wszystko o cukrzycy”
prowadzi Specjalista Chorób Cukrzycy 

A . M . S ta s ia k  - B lach  
S p rzę t m edyczny z a p rezen tu je  

D yrektor H urtow ni „D iabetic” w  Poznaniu 
P a n  P. Sow iński

10 kw ie tn ia  2000 r. godz. 17.00
Sala K onferencyjna P.P.M. „PO M ET - 2” Wronki 

ul. Partyzantów  5

ZAPRASZAMY WSZYSTKICH ZAINTERESOWANYCH

\

To warto zobaczyć
Od 9 do 16 kwietnia na terenie Zespołu Szkół nr 1 
im. Powstańców Wielkopolskich przy ul. Leśnej czyn­
ne będą trzy wystawy:
I -  Mieszkańcy Ziemi Wronieckiej w Powstaniu Wiel­
kopolskim (budynek szkolny - sala 4 - parter)
II -  Ekspozycja prac dyplomantów elektroników -  
pracownia elektroniczna (budynek szkolny - s. 18,
I piętro)
III -  Wystawa malarska Witolda Koniecznego (inter­
nat-s. 12 i stołówka)

O rgan iza to rzy  zap rasza ją :

W dni powszednie (od pn. - pt.) w godz. 10.00  -  
17.00 (mile widziane wycieczki szkolne wraz z opie­
kunami -  prosimy o tel. zgłoszenia -  254 02 13)
W niedziele: 9 i 16 k w ie tn ia  w godz. 15.00 -1 7 .0 0 , 
w sobotę -  15 k w ie tn ia  w godz. 10.00  -  13.00.

N--------------------------------------------------------------------------------------- /

wrońieckie 
sprawy •

6 4 -5 1 0  W ronki 
ul. P o w stań có w  W lkp . 2 3  
tel. (0 6 7 )  2 5 4  3 4  3 4  
Fax: (0 6 7 ) 2 5 4  16  16  
o - mail: wronlockio @ prtv5. onot pl

Wydawca. Towarzystwo Miłośników Ziemi Wronieckiej, siedziba: 64-510 Wronki, ul. Szkolna 2. 
Redaktor naczelny: Paweł Bugaj.
Druk: Zakład Graficzny - STS - Czarnków, tel. 255 27 74 
Redakcja zastrzega sobie prawo decydowania 
o publikowaniu otrzymanych materiałów, 
dokonywania skrótów, zmiany tytułów i adiustacji.
Za treść ogłoszeń redakcja nie odpowiada.

Numer zamknięto 3.04. 2000 r.

Przyjmowanie reklam i ogłoszeń 
od poniedziałku do czwartku od 9.00 do 12.00 

i na dyżurze redakcyjnym 
w piątek od godz. 16.30 do 19.00. 

Wystawiamy tylko faktury VAT - prosimy reklamo- 
dawców o zabranie ze sobąnumeru NIP.
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OGŁOSZENIA • REKLAMA

c ^ n t r o ^
B U D O W L A N O  - 
- E L E K T R Y C Z N E

b o p a x
teł. (067) 254 20 62, fax (067) 254 20 63

SZEROKI WYBÓR SPRZĘTU ELEKTRYCZNEGO
P ro je k tu je m y  i w y ko n u jem y  in s ta la c je  e le k try c zn e

F irm a
am b u rp ol

teł. 0-602 273 940, teiyfax 254 20 75

MATERIAŁY BUDOWLANE 
NAGROBKI

z k a m ie n i  z c a łe g o  ś w ia ta  
Z a p ew n ia m y  w ła sn y  tr a n sp o r t

Zapraszam y do naszych sklepów 

Przy większych zakupach udzielamy korzystnych rabatów. 

R ealizu jem y  in d y w id u a ln e  zam ów ien ia .

Centrum czynne w godz.: 8.00 - 17.00 
soboty 8.00 - 1 3.00 
ul. Sierakowska 39

F ia t  A u to  S a lon  s.c. „ W S M ”
ul. Armii Poznań 47 

64 - 400 Międzychód - Bielsko 
tel.(095)748 30 07,748 30 09 

fax (095) 748 30 09

SA LO N  S P R Z E D A Ż Y
CZYNNY p n .-p t.  800 - 1600 

sobota 800 - 1300
- sprzedaż samochodów nowych i używanych za gotówkę 

lub w systemie kredyt „2000”
oprocentowanie roczne od 4,74%, okres kredytowania 8 lat

ST A C JA  SE R W ISO W A
CZYNNA pn. - pt. 800 - 1600 

sobota 800 - 1300
- naprawy gwarancyjne i pogwarancyjne 

- naprawy powypadkowe

M Y JN IA  S A M O C H O D O W A
CZYNNA pn. - sob. 800- 1800

Geny atrakcyjne!
ZAPRASZAMY!

DROBNE
Sprzedam dom 50 m2 + budynek gospodarczy na działce 960 m2. 
Cena 80.000 zł. Teł.: (091)44 21 991

F i r m ®

GRZEGORZEWSKI
Autoryzowany Serwis Ogumienia 

STOMIL Olsztyn i TC Dębica

Wronki, ul. Nowowiejska 33a, 
tel./fax: 254 00 45

W CIĄGŁEJ SPRZEDAŻY:

OPONY - w cenach fabrycznych 
do wszystkich 
pojazdów samochodowych 
ciągników i maszyn rolniczych
Na zamówienie:

YtEDESTEIWiliD

T i r e ś t o n e

jB c u t u m  O

S i s l a y e d  MICHELIN

ASTELEWIZJA KABLOW A
TO GWIAZDYZ NIEBATYLKO DLACIEBIE 

PROMOOAROKUZOOO
P R O M O O  A 2 0 0 0  6  ROSZY

tego jeszcze nie było 
sprawdź, zadzwoń 212-31 -59

351 - 0 - 900
254 - 1 - 900

przyjdź, podpisz umowę

Wronki, Os. Mieszka I ID 
codziennie 17.30 - 19.00

Promocja dotyczy osiedli: 
Słowackiego, Borek, Słowiańskie, 

Mieszka I, Staszica
ulic: Mickiewicza, Chrobrego, Partyzantów, 

Niepodległości
budynków 12 - rodzinnych i większych 

Promocja ilościowo ograniczona
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REKLAMY • OGŁOSZENIA Z ]

SAMOCHODOWE

*urządzenia alarm owe * centralne

zamki * e lektryczne szyby
MONTAŻ I SER W IS
Szamotuły, ul. 3 Maja 4 

tel.: (0 61)29 21 611 po 16.00

G E O D E T A  U PR A W N IO N Y  
S tefan  C h m aj

Poleca
szeroki zakres usług geodezyjnych: 

pomiary sytuacyjno-wysokościowe 
dla celów projektowych, 
wytyczenia budynków, 
pomiary inwentaryzacyjne sieci 
eNN, telef., wod-kan, gazowej, 
pomiary powykonawcze, 
podziały i rozgraniczenia nierucho­
mości,
podziały działek budowlanych i 
rekreacyjnych,
dokumentacja do celów prawnych, 
wycena nieruchomości, 
ustalanie odrębnej własności lokali.

Szybko i profesjonalnie  
Kontakt telefoniczny: 

255-26-50 (po godz. 16.00), 
0-601-70-61-34

I--------------- <  E.).

E lżbieta i Je rz y  B ajonow ie
polecają: 

' PŁYTY NIDAGIPS 
i profile

w cenach konkurencyjnych
(transport gratis!)

FARBY & KLEJE 
TAPETY & KASETONY 
SILIKONY

• ATLASY (duży wybór)
• OKNA PCV 
(montaż, gwarancja)

• LAMPY
PŁYTKI CERAMICZNE

Wronki, 
ul. Dworcowa 2
(przy dworcu PKP)
Pn -  pt: od 8.00 do 17.30 
w soboty: 8.00-13.30 
Tcl./fax: 254 94 76

1 DOGODNY DOJAZD 1 PARKING » 
I---------------------------------------------------------1

STA C JA
K O N T R O L I P O JA Z D Ó W  

Marian Stańko 
tel.: 254 72 42

• obowiązkowe badan ia
techniczne

• usługi diagnostyczne
• znakow anie pojazdów

czynne:
pn. - pt. 7.00-20.00 

w soboty pracujące 7.00-13.00

/ ---------------------------------------- \
AUTO SZKOLĄ

PODZIŃSKI
zaprasza na kurs 

prawa jazdy kat. „B” 
wykłady:

Zespół Szkół Zawodowych nr 1 
Wronki, ul. Leśna 17 

Kontakt: tel. 067 254 23 90
\ __________________________________z

Zapraszamy 
do nowo otwartej 

AGENCJI PKO BP
Wronki, Rynek 4 

obsługa kont osobistych 
wpłaty, wypłaty

realizacja różnych opłat, czeków 
Czynna: 930- 1700 

sob. 900 - 1300

TAXI
Janusz Machaj 

Wronki, Słoneczna 3 
tel.: 0 604 89 32 41 

dom: (067) 254 93 91

„N E D A P O L ” L O G IS T IC S

Andrzej Janeda
tel. (067) 25 42 200 

Przynnie do pracy w zawodzie: 
1) TYNKARZ

2) TYNKARZ - SZTUKATOR 
3) MECHANIK SAMOCHODOWY

O G Ł O S Z E N IA  D R O B N E

Pokrycia dachowe - sprzedaż.
PROMOTECH - tel, 255 19 83______________

Pokrycia dachowe - montaż.
PROMOTECH - tel, 255 19 83______________

Pokrycia dachowe - raty.
PROMOTECH - tel. 255 19 83______________

Pokrycia dachowe - transport.
PROMOTECH - tel. 255 19 83______________

Pfyta bitumiczna „ONDURA” - USA, 2x1,25.
teł. 255 19 83______________________________
Dachówki - UNIBET IBF, BRAAS, ROBEN,
WIEKOR. tel. 255 19 83____________________

Blachy dachówkopodobne - tel. 255 19 83 

Blachy trapezowe Alu - cynk. tel. 255 19 83 

Grzejniki aluminiowe i stalowe - tel. 255 19 83

Grzejniki miedziane „RADIATOR”
- tel. 255 19 83____________
Kotły węglowe i mialowe - tel. 255 19 83 

Okna dachowe i ścienne PCV - tel. 255 19 83 

Bramy garażowe uchylne - tel. 255 19 83 

System dociepleń Atlas - tel. 255 19 83 

Wełna mineralna „Rockwool” - tel, 255 19 83

Szamba PCV - tel, 255 19 83_______________

Sprzedam  „m alucha” , rocz. 98, przebieg 
22 tys., kolor pom arańczowy, pierw szy 
właściciel, garażowany; cena: 8.800 zł. 
Tel. 254 25 05 po 19.°°__________________
P iln ie  sp rz e d a m  d z ia łk ę  b u d o w la n ą
o pow. 3300 m 2, prąd, woda, przy drodze. 
Informacje: (067) 254 24 94_____________

S przedam  fo rda-fiestę  900, rocznik 82. 
Cena do uzgodnienia.
Tel, 254 72 23__________________________

S przedam  działkę budow laną 2700 m2 
w Nowej Wsi k. Wronek.
Tel. (061)874 05 90 (8.00- 18.00)
K upię an tenę sa te litarną .
Kontakt z redakcją „W S”.
Sprzedam tanio meblościankę.
Os. Borek 4a/2 tel. 254 27 05

Z am ien ię
mieszkanie 64 m2 w Piotrowie 

na mniejsze we Wronkach lub okolicy. 
W rachubę wchodzą tylko mieszkania 

własnościowe.
Szczepan Kawka

Piotrowo 11/1

Oddam w najem
ogrzewane pomieszczenia na 

terenie Wronek
o łącznej powierzchni 150 m2 

na pomieszczenia biurowe 
lub gabinety (na piętrze)

tel./fax: 254 20 75
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OD CZYTELNIKÓW

TEM AT T Y G O D N IA
W ubiegłym tygodniu pytaliśmy Czytelników:

Czy cennik biletów Arniki zachęca do masowego kibicow ania na stadionie?

Z Z A M O ŚC IA

Do kościoła i do szkoły - 
bliżej

Kładka - to takie potrzebne dla naszego 
miasta! U łatwiłaby życie i starszym lu­
dziom, którzy do kościoła muszą iść na­
około, i dzieciom, które wędrują do szkoły 
z Zamościa. Do budowy można zaanga­
żować wojsko albo więźniów - zarobiliby 
w ten sposób na swoje utrzymanie.
Pod petycją na temat budowy kładki pod­
pisałabym się 100, a może i 200 razy!

W anda N ow ak

Kto nie pamięta 
o Zamościu?

©  Dzieci z Zamościa, a są wśród nich prze­
cież również pierwszaki, m ają do szkoły 
po półtora kilometra, a nawet więcej. Prze­
ważnie chodzą wałem, ale to bardzo nie­
bezpieczne, boją się. Nawet ze Szklarni mu­
szą iść pieszo, ponieważ autobus szkolny 
ich nie zabiera. Dlaczego? - bo nie są ubez­
pieczone, a autobus - przeładowany. Na 
Zamościu znalazłoby się wiele osób, któ­
re dałyby nawet po 100 zł na budowę kład­
ki. Nie wszyscy m ogą sobie pozwolić na 
codzienne odwożenie swoich pociech sa­
mochodem... Kiedy dzieci z m iastajuż daw­
no są w domu, nasze jeszcze idą ze szko­
ły... Uważam, że są pokrzywdzone.
Druga sprawa to kibice. Zaczęły się me­
cze - i w związku z tym bałagan na Zamo­
ściu. Kibice szwendają się wszędzie, po 
m eczach  m ożna zn a le źć  d o sło w n ie  
wszystko...
1 ostatnia sprawa - mieszkam na Zam o­
ściu od 30 lat i nie pamiętam, żeby ktoś 
zadbał o stan ulic. Na przykład na ul. Ja­
worowej, tuż przed sklepem, od wielu lat 
są dziury i wyboje. N ikt nie dba o Za­
mość...

Czytelniczka z Zam ościa

Autobus zamiast
Kładka nie jest rozwiązaniem problemu. 
Taka inw estycja w ym agałaby dodatko­
wych nakładów - okresowe odnawianie, 
remonty itp.

A może warto byłoby rozważyć urucho­
mienie miejskiej linii autobusowej Zamość 
- dworzec - Nowa Wieś? Myślę, że wpły­
wy z biletów (np. po 50 gr) pokryłyby czę­
ściowo koszty eksploatacji autobusu (nie­
koniecznie najnowszego typu). A skorzy­
staliby na tym niezmotoryzowani miesz­
kańcy oddalonych od centrum  fragm en­
tów Wronek - mieliby „bliżej” na dwo­
rzec, do szkoły, do przychodni zdrowia, 
do urzędu czy po prostu - do miasta.

C zyteln ik

Wypowiedzi Czytelników:

• Bilety dla uczniów i emerytów powin­
ny być za 5 zł. To nie jest tylko moja opi­
nia, ale również moich kolegów z pracy.
• Gratuluję Arnice prorodzinnej polityki. 
Jako nauczyciel i w ychow aw ca jestem  
zbulw ersow any podw yżką cen biletów. 
Moich uczniów po prostu nie stać na ki­
bicowanie ukochanej drużynie. Panowie 
decydenci -  obudźcie się!
• To skandal! Na małej trybunie podnie­
siono ceny biletów o 10 zł, a na tej za­
chodniej -  o 5. Wydać 15 zł na bilet to 
poważny wydatek. Prywatny klub się zro­
bił -  dla bogatych. A jeszcze niedawno 
któryś z prezesów mówił, że to będzie ro­
dzinny stadion, trybuny dla żon, dzieci... 
Efekt podniesienia cen biletów -  stadion

Opinie Czytelników są dla nas cenne, 
jednak wielokrotnie rezygnujemy z pu- 
likacji anonim owego tekstu, ponieważ  
trudno spraw dzić je g o  wiarygodność. 
Prosim y piszących do nas o podaw a­
nie nazwiska, adresu lub numeru tele­
fonu (do ewentualnego kontaktu) - A u ­
tor zawsze może sobie zastrzec anoni­
m ow ość (gwarantowaną praw em  p ra ­
sowym ).

P rezentow ane na tej stron ie poglądy  
i opinie Czytelników nie m uszą wyra­
żać stanowiska Redakcji „ W S” w om a­
wianych sprawach.

świeci pustkami. Osiemdziesięciu ochro­
niarzy i garstka kibiców! Aż wstyd, kiedy 
porównuje się te nasze mecze z meczami 
w telewizji... Ale jest sposób -  trzeba wziąć 
kibiców do ochrony. Wszyscy wtedy będą 
w jednych barwach -  Arniki.

• System  odpłatności za w stęp na sta­
dion (płacą wszyscy jednakow o od oso­
by), wprowadzony przez Arnikę, jest może 
zbliżony do tego w klubach zachodniej 
Europy, ale jak  na razie nie pasuje do pol­
skiej rzeczywistości ekonomicznej. Kogo 
na to stać?

• N iech zarząd klubu pomyśli ju ż  teraz 
o nagrywaniu (coraz mizerniejszego) do­
pingu na meczach „Arniki”, bo przy tych 
cenach biletów i takiej grze zespołu sta­
dion niedługo będzie św iecił pustkami. 
W tedy takie nagranie może się przydać...

CO SĄDZISZ O TYM...?
Redakcja WS chciałaby poznać stano­
wiska m ieszkańców Wronek w aktual­
nie po ruszanych  spraw ach. P rosim y 
o telefon lub kontakt osobisty na dyżu­
rze redakcyjnym , w p ią tek  od godz. 
17.00 do 20.00.

Temat tygodnia:

C o s ą d z isz  n a  te m a t  d e c y z ji 
R a d y  M ia s ta  i G m in y  W ro n k i 
w  s p ra w ie  h o te lu  i k rę g ie ln i?

..Błogosławieni cisi..., którzy wprowadzają pokój, albowiem... "

Oni mogą być wzorem dla młodzieży
Czy współczesny świat nie skłania nas do refleksji nad wzorem i autorytetem? Czy wzorem dla 
naszych dzieci i młodzieży ma być człowiek biznesu, czy też człowiek, dla którego prawda, 
uczciwość i służba drugiemu są wartościami nadrzędnymi? Wciąż poszukujemy prawdziwych 
i nieprzemijających wartości, na których chcemy oprzeć edukację młodzieży.
Nieoczekiwanie nadszedł moment, w którym dyrektor Zespołu Szkół Zawodowych nr 1 
dr Wojciech Wanarski „musiał" zrezygnować ze stanowiska. Przez dwie kadencje był takim 
właśnie wzorem zarówno dla młodzieży, jak  i swoich pracowników.
W świetle powyższych faktów ja k  my -  nauczyciele -  możemy wychowywać i kształcić, równo­
cześnie świadcząc swoim życiem, że wiedza, prawość charakteru, uczciwość, pracowitość 
i mądrość życiowa są wartościami nadrzędnymi? Czy służba drugiemu człowiekowi, a w tym 
przypadku uczniowi, związana musi być z poddaństwem? Świat komercji i pieniądza próbuje 
dzisiaj rządzić wszystkim i wszystkimi. „Rządnaszych dusz " trwa , ale nie możemy być obojęt­
ni, brońmy tego co nam jeszcze pozostało, aby człowiek mógł być Człowiekiem. Bo jakże ubogie 
jest życie oparte tylko na „mamonie" jako wartości przemijającej.

Pozwólcie nam wychowywać młodych ludzi w duchu prawdy, wiedzy i poszanowania autory­
tetów! A takim autorytetem jest dyrektor dr Wojciech Wanarski.Jego wysoka fachowość /popar­
ta doktoratem/, uczciwość i pracowitość oraz kultura osobista i skromna postawa pozostaną 
zawsze w naszej życzliwej i wdzięcznej pamięci.

Szanowny Panie Dyrektorze!
Dziękujemy za wszelkie Dobro, jakie podczas dwóch kadencji poczyniłeś dla młodzieży

oraz dla nas -  nauczycieli.
Mirosława Borowczak
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hołdzie
wstańcom.

Przed uroczystością na Leśnej

Zlot szkól śladami Powstania Wielkopolskiego
I\jarian Śliwa oprowadza 3V piątek, 31 marca, sprzed pomni- 

po w ystaw i*- ka P ow stańców  W ielkopolsk ich  
[ p  w Szam otułach na trasy turystycz- 
I ne w yruszyły pierwsze drużyny. W  
1 sobotę na trasy dołączyło pięciu­

set uczniów  szkół ponadpodstaw o­
wych z Wronek. Komandorami raj­
du byli: Paweł M ordal i Maciej Tro­
janek. Honory gospodarza w inter- 
nacie w czasie zlotu (przez trzy dni) 
pełniła C zesław a Lipska.
W godzinach popołudniow ych od­
był się I K onkurs W iedzy o P o­
w staniu W ielkopolskim . R ozegra­
no go w dw u kategoriach w ieko­
wych. W  kategorii szkół podsta­
w ow ych ryw alizow ały ze sobą 4 
drużyny SP-2. Po dogrywkach lau­
reatam i zostali: A gnieszka N aw rot 
i Tom asz Jabłoński.
W  kategorii szkół średnich wśród 
najlepszych znaleźli się uczniow ie 
ZS-1 z W ronek: A gnieszka R ącz­
ka, K asia H ały i Tom asz Cichy. 
W ieczorem, w kręgu sym boliczne­
go ognia w raz z uczniam i ZS n r l ,  
zasiedli goście z Bojanow a, K oź­
m ina i S zam otu ł. Pełn i w rażeń  
opuszczali W ronki zapow iadając 
rychłe spotkanie. K .T.

Zenon Nowak prezentuje prace 
swoich dyplomatów.

o-

WRONIECKIE MUZEUM PREZENTUJE Redaguje Grażyna Kaźmierczak

MARIAN BUCZEK
26. IX 1896 -10.IX.1939

. SYN KLASY ROBOTNICZEJ
KOMUNISTYCZNEJ PARTII POLSKI 

ZGINAŁ W ÓBRONIE OJCZYZNY 
KTÓRĄ NAJGŁĘBIEJ UKOCHAŁ

B ohater za w o a lk ą
Jest we wronieckim muzeum sztandar, który wyróżnia się spośród 
wielu innych, chociaż do najstarszych nie należy. Wspaniale za to 
odzwierciedla on polską transformację ustrojową i jest żywym jej 
dowodem dla obecnych i przyszłych pokoleń. M owa tutaj o 
sztandarze byłego Technikum Mechaniczno -  Elektrycznego we 
Wronkach.

sztandar a obecnie mieszczący się w  nim Zespół Szkół nr 1 przyjmie 
imię -  Powstańców Wielkopolskich.
29 kwietnia 1974 r. (za panowania dyrektor Qabrieli Cepryńskiej) 
ówczesne Technikum przyjęło za patrona Mariana Buczka -  
bohaterskiego działacza ruchu robotniczego. W  hollu szkoły osadzona 
została pamiątkowa tablica z napisem „zginął w  obronie ojczyzny, 
którą najgłębiej ukochał", obok niej postawiono popiersie Mariana 
Buczka (wykonane przez ówczesnego ucznia tej szkoły -  Marka 
Kropaczewskiego).
Po upadku komunizmu w  1989 r. wolą Rady Pedagogicznej 
technikum (luty 1990 r.) zrezygnowano z patronatu Buczka. Jego 
popiersie i tablica trafiły do muzeum. Sztandar przez pewien czas 
jeszcze służył szkole, ale na wizerunek i nazwisko patrona naszyto 
inną tkaninę. Dzisiaj, częściowo odprute dokumentują ten ciekawy 
okres najnowszej historii Polski.

8 kwietnia 
po raz drugi 
do budynku 
szkoły zos­
tanie wpra­
w a  d z o n y



PRZEDSIĘBIORSTW 
HANDLOWO-USŁUGOWE „SEZAM"
WRONKI, UL. POZNAŃSKA 41, TU. 254-94-05

N O W O  O T W A R T Y  S K L E P  w podw órzu 
poleca:

□  artykuły instalacyjne 
(grzewcze, gazowe, wodno-kanalizacyjne),

piece, wkłady kom inowe do ogrzewania gazowego 
^  Q  (taniej niż u producenta).

□  artykuły spawalnicze

'ania gazowego 

ze
/oździe, śruby, łańcuchy, rynny, papa, 

szypy, szpadle, widły, siekiery, młoty, 
□  znaki lam inowane, sam oprzylepne 

(ewakuacyjne, BHP, p. poż.).

WSZYSTKIE TOWARYOBJETE SPRZEDAŻĄ RATALNĄ. 

DOGODNE WARUNKI ZAPŁATY, KORZYSTNE RA 

DLA FIRM UPUSTY.

PRZY WIĘKSZYCH ZAMÓWIENIACH 
MOŻLIWOŚĆ ODBIORU TOWARU POZA GODZINAMI OTWARCIA 

(TEL 254-14-74).
Z a p r a s z a m y :

o d  p o n ie d z ia ł k u  d o  p ią t k u  8 .0 0 - 1 8 .0 0 ,  s o b o t y  8 . 0 0 - 1 4 .0 0  

UW AGA !!! P rzy jm iem y  uczniów  n a  p ra k ty k i

N O W O C Z E S N E  
S Y S T E M Y  G R Z E W C Z E

Nasze usługi obejmują:
doradztwo * projektowanie * wykonawstwo i serwis * sprzedaż

Urządzenia i akcesoria dostępne w sprzedaży ratalnej 
kredyty z Banku Ekologicznego i w systemie ŻAGIEL

Kotły VIESSMANN -  sprzedaż promocyjna !

Zapraszamy do naszych sklepów:
w Szamolułach - narożnik ulic Staszica i Sportowej 

tel. 0-61 / 2 9  212 000
I NOWO OTWARTEGO SKLEPU WE WRONKACH 

^  ul. Zwycięzców 6
tel. 0606 14 52 77

Duży wybór artykułów złącznych

NOWOCZESNE SYSTEMY GRZEWCZE 
INSTALACJE SANITARNE • INSTALACJE GAZOWE

W AR M TECH  P.U.H. P iotr Hoffm ann
Z przyjemnością informujemy, że od miesiąca kwietnia 

poszerzamy ofertę  sprzedaży art. instalacyjnych.

Polecamy m. in.:

/  rury i kształtki miedziane /  rury i kształtki z tworzywa (PVC, CPVC)
/  kształtki czarne i ocynkowane /  elementy kanalizacyjne (od 0 32 do 0  160 i więcej) 

/  grzejniki stalowe i aluminiowe /  wkłady kominowe 
/  kotły elektryczne /  ceramikę łazienkową 

/  sanitariaty kuchenne i wiele innych elementów branży instalacyjnej

Posiadamy autoryzację w zakresie montażu i uruchomień 
oraz serwisu kotłów olejowych i gazowych firm:

BUDERUS, JUNKERS, YAILLANT, YIESSMANN, BRÓTJE, TORUS.

Wykonujemy kompleksowo:
• INSTALACJE GAZOWE • INSTALACJE GRZEWCZE I SANITARNE • KOTŁOWNIE GAZOWE I OLEJOWE 

Wronki, Plac Wolności 1 tel./fax: (067) 254 29 90, tel. kom. 0602 492589; 0602 492750


